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WIADOMOŚCI KRAJOWE
Wilno, dnia ^8 września 

] W dniu 15 t. m . , rocznica KoronacyiNay- 
jaśnieyszćgo, łaskawie nam panującego, Cesa­
r a  Jegomości, z uroczystością obchodzoną by- 

w tuteyszem mieście. Zrana w obecności 
Madz cywilnych i woyskowych, oraz . woy- 
sl<a różney b ron i,  odprawiło się nabożeństwo 
'v Grekorossyyskim i innych kościołach. Wie­
lokrotne wystrzały dział dały się słyszeć 
Spośród śpiewanego L Deutn i zasyłanych 
Modłów do Naywyższego, za zdrowie i długió 
iata Cesarza Jegomości ,i całey Nayjaśnieyszey 
^ego rodziny. Wieczorem miasto całe oświe- 
c°ne było: sczegółniey jaśniały ratusz, bramy 
Uniwersytetu, znacznieysze domy prywatne, o- 
Llobione cyfram i, transparentami i napisami, 
*fceez, obchodu i uczucia dzień ten święcących,
Wryrażającerai.

Z7. ./3 t. m. przejeżdża ł tędy z Paryża do 
Petersburga, Porucznik korpusu gońców po- 
IoWyCh Dmiłrijeir; z Petersburga do W ars* a- 
lvy  goniec ministeryum wojennego Micńaylówi 
z Kalisza do Potocka Intendent gtey klassy, 
Żukowski. D 14: z Ploćka do Nitawy  Jene- 
fał major FestOW, % Petersburga do mieysca 
Pobytu Cesarza Jegomości , gońcy Iwanow i 
Bietoborodow; z Warszawy do Moskwy. Jene­
rał Major L a n g z Warszawy do Petersburga
8nniec Makarów.

U jg .  Przybył^ tu w dniu dzisieyszym,
przejazdem zza granicy do Dzisny, Szef olwio- 
Polskiego półku huzarów, Półkownik P e trd in , 
Uwiadomił, iż JW. Naczelny Dowódzca woy- 

• -*ka odwodowego, Hrabia Wittgenstein, p rze­
pchał przez Kowno . udając ' się do R y g i .  
§dzie ma założyć główną kwaterę sw o ję .iże  
Lani dniami przeszły już przez Kowno kawa- 
^ryyskie półki tego woyska , powracające zza
Stanicy, * ’ A

T---------------
Czytamy w gazecie petersburskiey. Poczta 

Pbtnocna, z Petersburga dnia 8 września : 
^tzesźłey niedzieli, dzień imienin Nayjaśniey- 
8żey Cesarzowćy Je y mość i , Elżbiety Alexie- 
7e tony, uroczyście obchodzony był w Pawloiv- 
*ku, w letnim pałacu Nayjasnićyszćy Cesarzo- 
v śy J-ym ości, Maryi Federowny (m a tk i) .

mszą s. zjęchała się wielka liczba znako­
mitszych osób płci oboje jr. Po mszy Nay- 
ia!inieysza Pani raczyła przyymować ich po- 
Vi«szow.aiflą Wszystkie potem zaproszonć zo- 
sLdy na> obiad do stołu , na 120 osób przy­
gotowanego. Wieczorem w pałacu Cesarzo-

wey Jeymości, w sali, grecka, zwaney, świe­
tny bal nastąpił.

"  ■ " ■■■ —  » 1

Podług gazety Senackiey, przez rozkaz 
naywyższy d- 27 lipca X815. ♦ » Niżey wyra­
żeni urzędnicy, którzy wyjechali z Wotośczy- 
zny  do R ossy i,  z byłym Hospodarem, Xiążę- 
ciern Ipsylantijem , w nagrodę gorliwey swey 
służby, nayłaskawiey mianowani zostali. H e t­
man Emmanuel Persy an, Poscielnik Alexander 
Negri  i Spatar Konstanty Antonia Katakazi, 
Rzeczywistymi Radcami stanu; a Kaminaro- 
wie Jan Pt r siani i Gabryel Antonio Kuta kazi, 
Radcami kollegialnymi.

Donieśliśmy w numerze 73eim , o wy­
drukowanych przez • ministeryum spraw 
wewnętrznych przywilejach , wydanych wy­
nalazcom , z opisaniem ich wynalazków ; wspo­
mnieliśmy razem o niektórych dziełach przez 
to  ministeryum drukiem ogłoszonych ; teraz 
kładziemy listę dz ie ł, które toż ministeryum, 
w celu powszechnego dobra , przez upowszech­
nienie znajomości w różnych częściach gospo­
darstwa i przemysłu, kosztem skarbu w r ó ­
żnych czasach wydrukować, i dostateczną 
liczbę exemplarzy po wszystkich gubernijaclt 
rozesłać kazało , dla bezpłatnego rozdawania 
chcącym korzystać z podaney w dziełach tych 
nauki: po rozesłaniu została jescze znaczni
liczba exem plarzyf k tó re ,  żeby nie zostały 
bez użytku, oddane zostały dla sprzedania, 
do xięgarni fana Zaikina młodszego , w go­
ścinnym domu, w sukiennej l in ii ,  pod Nrrn 
15. Xiążki te  są oprawne. Oto ich ty tu ły ,  
k tó re , dla dogodności Chcącym sobie zapisy­
wać , w obu. kładziemy językach :

1 )  Krótka instrukeya do rozmnożenia j e , 
dwabiu, w Rossyi, dzieło P. f .  Lepiechuia- 
■Z rysunkami, cena rub, i,. ( Kratkoje ruko- 
wodztwo k razwiedtniju szelka w R o ssy i . 
soczynenije f . . Lepie china. )

z )  Nauka o plantacyach jedwabiu, dzie­
ło Ch. Stewena , do kop. ( Nastawlenje  o 
sxelkowodstwie, socz. Ch. Stewena.') . —» 3 )  
Toż dzieło w języku niemieckim 50 kop.

4 ) Krótka nauka o chorobach bydlęcych, 
upadek za sobą ciągnących, i o sposobach w cza­
sie ich postępowania , 60 kop. (  Kratkoje na­
stawlenije o skotskich padieżach , i kakim o- 
brazom wo wremia onych postupat nadle- 
zit. )  —* 5  )  Toż dzieło w języku nieirtieckim. 
50 k o p . -— 6 )  Toż dzięło w języku polskim* 
50. kop.

7 )  Nauka rozmnożeniu w Rossyi na-
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•lenia K u n iu tu .i roŁienin z  nipg °  "lei u •
z  rys linkami, 75 k. —  ( N a ^ .w łe n i je  o r a z w ie -  
dienii w  R ossy i kuniutnaho sU m iera . i o d ie­
ta m i  22 onaho m asta  , s. rysunkam i.  )

8 )  Rukow odstw o ku sow iersżeńsiiao  w" ni- 
ju  w  Rossyi o w cew odstw a  , so cz .  W.Ch. F rie-  
be s  r isu n k a m i , 2 rub. 50 k . -»  ( l e g o  dzie­
lą w polskim ftsyku ty tu ł  jest następujący: „ 
O owcach nauka zawierająca  p rze p isy  dosko­
nalsze no ich hodowania w  R ossy i,  napisana  
1v  je żyku  niemieckim przez F , Ui. Frie b e , 
-etc. na polski ję zu k  przetuzoye przez  Anto- 
niego M arcinowskiego . z tablicam i i f ig u r  a - 
7n i . w  Wilnie nakładem i drukiem j ó z e j 1 
Z a w a d zk ie g o  J m p e ra to r*  kiego W ie ń ik F g o  
Uniwersytetu  T ypooraffa  , u 8 10 . • )  —  9 ) 
T o ż  dzieło w języku niem ieckim , s r. 25
kop . .

xo J Nauka praktyczna o rozmnożeniu o-  
iviec hiszpańskich w Rossyi . zastosowana do-ur 
życia w maiatkach skarbowych i obywatelskich, 
r. 1 k. 7 5 . — (  Praktyczeskojr n a s ta w i  n ip  o 
rozw iedie tiii hiszpańskich owiec w  R ossyi,  pri-  
sposoblennoje k upotrehleraju w  pom ieszczy-  
czych  i kazietwyrh siei&nńach. )

11 ) Krótkie opisanie różnych sposobow  
prOcessu i preparowania saletry , przez Kol. 
Rad. E ngelm anna,  75  kop . (K ra tk u je  opis a - 
ni j e  raźnych  sposobów p ro izw o d z tw a  i p ry-  
hotowlenia j e l i t r y , socz. Kol. Sowi. E n gel-
manCl )  '

12 )  Krótkie opisanie znakomitszych r o ­
ślin farbierskich i sposobu Rozmnożenia ich 
w R ossyi, x przydaniem godnićyszycb uwagi r o ­
ślin , do farbowania przydatnych , a w całey 
prawie Rossyi znayduiących s ię ,  i | i *  r> « bo 
kop. '*—• ([K ia tko je  opis asa j e  w ainu y'szych  kra-  
jilny-dh rastien iy  , i sposoba ra zw itd en i ja  ich 
w  Rossyit i prysowokuplenijem  zam icczatelniey.  
szych  rastien iy  , sposobnych d la  kraszeni]a , 
2 poczti w o w s ie y  R o s s y i -g a i tu s z c z y c h , t 2

h o d a , 60 k i )  ' • , •
1 3 )  Nauka zupełna o-gospodarstwie chmie­

lowym , to  jest:  jak go rozm nażać, zbiel ać ;  
i ' -  zachowywać . dzieło F. F. Breiten-  
b a c h a ,  tłnmaczenie z  niemieckiego, z doda­
niem uw% dla pożytku rossyyskich gospoda­
rzy  . *813  r* k u , z  rysunkami, r. 1 k. 75. 
(  Potno j e  na s taw ien i j e  o chniielowodstwie  , to  
j e s t : kcik r o z w i d l i , 'sobirat i sochreniut chmiel, 
socz .  F .F . Breitmbacha. pet ew od  s niemiecka- 
h o ,  s  dopolnienijem fry m ie c za n iy  w  polzu  
ro ssyysk ich  c h o z ia je w , u 8-r3  h o d a ,  s  rysun ­
k a m i , x r. 75 k- )

14 )  O rozmnożeniu w Rossyi dwucn zna- 
1 iom itych  ’roślin farbierskich •< iv i lyd y  i kru­
pu  , i dobrem ich użyciu , •dżieło V# T. Ch. Frie- 
b e , 1813 r . , z  rysunkami, 1 V- *5 koP- —  
(  0  rozwiedenii w  Rośsiji dumch w ażn ych  k ra - 
silnych rastieniy , lu aydy  i k r a p a ; 1 o tucz-
szem  upotreblenii onyćh  , socz. W, Ch. Eriebe, 
a $ x  3 hoda, s  rysunkam i % 1 r. s y .  k. )

1 5 )  O wyrabianiu syró-pu i cukru z  bu­
raków , we względzie- jako gałąź wieyskiegd 
gospodarstwa, którą każdy obywatel korzy­
stnie i wygodnie ń siebie mieć m o ż e , bez u- 
dziełnych do tego b u d o w li , d z ie ło , F. R.

Acharda  , 1814 r. z rysunkami, r. 1 koF̂
5 0 , —  ( W ydie tyw am je  ,syropa  i sachnm 1- 
s w ie k to w ic y , w  w id u  pobocznoy oEraśli ' 
skaho d o n h w o d s tw a , kakbwuju wfiakoy fi0* 
m ieszc tyk  s  w yg o d o ju  p ro izw o d it  możet u sie- 
bia bez osobliwych na to s tro jen iu  , socz. k- 
K. Acharda  , j 8 t y  h o d a , s rysunkami > J r ’ 
b,° k , j  N

i d )  Nauka o zbieraniu i preparowani 
czerwcu czyli koszenilli rossyyskiey , w p 
dniowych rosSyyskiego państwa prowincya^1'
1814 roku 60 k . —,, (  Nastawlrm/e osobirarihi 
pry  g o to w  leni i cz< r w ie c i  i  l i  r  its kot) koszeni ll>!iJ 
j u ż n y ch gu berm jach  Rossyyslcoy j j m f i y 1’ 
sg .ty  hoda , 60 k. )

17 )  Opisanie nowego gospodarskiego pie' 
ca ,  z ogrzewaiącemi kanałami, j 8 * 4  roku# 
z rysunkami, 75 k op .— ( Opisani j e  nou,0H 
chaziaystw'iennoy pieczi/ s tieplotiuornymi u/° 
duchotiega tdnym i tru b k a m i , x g a y  hoda. s rjj  ̂
s im k a m i . 75  kop. )  .

i g  )  O udoskonaleniu pędzenia wódek *
przaz użycie lepjey sporządzonego naczynia o
zacierania, oraz pieca c z y i  hornów , z rysun- 
kami, dzieło Radcy Kollegijalnego, Engelman j  
18^5 roku , 1 r 75 kop — Ob vsower szt*1"
stw ow nnii ivinokurenija p o sr td s tw a m  w y g 0’ 
dr ieyszey posudy d la  brożenija, i pieczy dla nnn" 
naho tu b ta  , s  czertieżam i omy ch , socz. h°l‘ 
Sowi. Enge Im an a , z g z y  /w d a ,  j r. 7 5  k )

1 7 )  N o w y ,  prosty i łatwy sposob biel?0'* 
pieńki i przędzy pieńkowey w czystey z\tnOe8 
w od z ie , bez użycia p op io łu , drew , i innyc  ̂
materyałow , w czasie bardzo prędkim , wyha' 
Iazek porucznika Szczepoczkina , 1815 r. z *8'. 
suńkami r. i  k. go.'—  (_ Nouryy , prosti/V 1 
d i ts z e w y y  sposob bielenija pieńki i  p i  n i o w d  
p r in ży  czysto ju  cholodnojit w o d < ju  , bez up0' 
treb len ijazo ty ,  d ro w  il idruhich  kakich libo W 1' 
t e r y a lo w , w  samo j e  p r y  tom  korotkojp w fe' 
m i a , izobretienije. p o ru tc zyk a  Szczepoczku10' 
j 8 *5 hoda , u rub. 5 o k. j ,

WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE.
F  R A N C T A 

W gazecie Korrespondenła ham hłirtk ieg0 
czytamy , z P a r y ż a , pod 2 września : ,, Utrzy­
mują , że Xiążę Richelieu przeznaczony j?sC 
na ministra stosunków zewnętrznych ; Jenei'3* 
Clarku na ministra w oyny ; P. L a im e  na &1' 
nistra sprawiedliwości; P .V aublanc ,  minis, t̂refl1 
spraw wewnętrznych ; a P. Caze na ministr*
p ° licy«- . , i h

Papież żąda także powrotu w zorow y^  
dzieł sztuki, które dawniey z  Rzymu  zabr3' 
ńe były  , a scżególniey statuy A po lt in a , h d f 
wederskim zwanego. Gdy jednak szacowne 
zbiory przez udzielną konwencyą są odstąpio­
ne , tern samem żądanie Jego Świątobliwości' 
jeźli obce pośrednictwo nie zaydzie, trudń°*c 
mieć będzie. ,— x*§'2na Talleyrand  nie po­
wróci do P a ry ż a ,  ale w A n glii  zostanie.

Gazeta urzędowa zawiera następuiącą 
dezwę ;

Ludwik. z Bożey Łaski &c.
„  Z  żalem dowiedzie liż my się, że wielu p° 

danych naszych w departamentach południowy0 . 
dopuścili się fąsluguiących na karę bezprawiom %



z 61v  ; . '■

*e Ffcincułi, pod pozorem usłużenia iemsćie pu-
^ * n e y % dia dogodzenia o o b u te j  nienawiść, > 

r° ł-wa/i kreło Francuzów , a to jescze , nim wła- 
na\za u- calim  królestwie. przywróconą *

j5«rs wątpienia, wie/kie zbrodnie l 
S ^ r n i e m s e  zdrady dormer o e z o s t a ł y ,  pa* t e a  
tr,JI‘Cya «, nieszczęściach j , s t  pogrążona. Okro 
P,lego przes ad uraiua doznali wierni poddam na- 
Si ■ kt.rzu c g  s z/i za chorągwią ukochanego s y
holu-fr-a naszego (  Z ięcia  h n y u - -  me )  , i nic. 
r° t f>n z nim  Frimc ą ratować usiłowali. Mo  
ll Skaranie tych zbrodni powinno bydź narodowe , 

C:yste i przyzwoite. Występny ginąć powinien 
^  rntrcze.lt> prawa., a nie od zemsty fey.wat.ney> 
^hfuu ied/iL osć obrażoną i niezgoda przedłużoną, 

bezprawiom otworzyłyby się w ro ta ,  a 
^'r*qd ■& towarzystwa zupeł ileby .zmigrzany so- 
H 1 gdyby każdą czł w ek przywłaszczał s h . f)  
Pr‘iio o sadze na i karaniu zu doznane urazy , ał- 
to nawet za osobiste krzywdą. Rozkazy nasze 
^ekn n a ty  d state* znie , i t  wymierzona będzie na 
*''doujr spia : ieóliwość na sprawcach . którzy po- 
^ątkie vi byli tych nieszczęść, i ,  ze pobłażanie, 
H m  s/ę rna na słabość aibo błąd, nie będzie roz- 
^H pno .-m  d' tych obrodniow . których jawna i 
‘',ł te, ,zźó.*a w ina, ukara a bydz może, bez na- 

t(lz -niu ba we wielxiey liczby , która za bieg.-edt 
i/! U'ZQip 1/ch okoliczności , zapewne z zalepi po- 
***<*. ( / d.iy nasz synowiec , kt. ry przez p**tu-
Ket'utwo umiarkowanie i dzielność swoje, pro- 
kl,lcye południowe >d najazdu zachowali i jescze 
?c‘ h u> ii je  pnwm/pii bydz takzetnaezym ajentem, 

u ratowania <d z a m i e s z e k  don#>wych , oraz po 
thr*miewn i u karaną  t y d  t ktorty naszego i j e~ 
?’* n .dużyw ..ć' c l,< ą :tn en a Pewni jednak je-te-  
S>>ty z '  te ś/achetne zuiązki, kt^re się między nim < 
* riiie<skiińctinu proAiinci/ij pot ud iowych utworzy- 
ł* nie będą zerwane przez kary godne po*tępo- 
‘ftn iu  niekiói ych lu d u ,  p-agnących zemsty i 

tr)r jud >w. II' ti/n  z mijaniu i w tey nadziei pa 
f(l(-Zyliśmy przez d iw-.ieyęze je- cze rozkazy mini 
tt'°m nasz m iż y wykonania praw ściśle po- 
ij ' ze aU i z by nie okazywali pobłażania i słabo- 
Sr' w ściganiu ty 'h  krnrzy naruszyli prawo,  
" boby r.aruszuć śmieli: gdyż przeknncfni jesteśm y % 
e,; pf- s nasz nie d irem ni>■ słi/szany będzie w t  ich 
^■•icach od kt ąch otrzymaliśmy tyle dowodow

połci i p rzy w ią za n ia
. Da* w Ij«<vżu, d. j  września *&a5 , a rsą-

nassudi 22^0 toku.  LuiWik
l a qmer

R  mc Dr z t  Minister sprawie-
d ' i w j c i .  “

Pńfkownik La bej >0 h e  przed chwilą śmier- 
p>ał jelcze  w nader czułych wyrazach 

*"t o., Kiro la -  Marszałek fo u rd a n  prezy-  
v\ ac teraz będzie w sadzie wf)jennynł na 

; Po Marszałku M nceu , który sie wy-  
^ M a ł  <id pfeizydencyt w tym sądzie > aur-  

>i riaystarszyin jest z m a r s z a ł k >  w Francyi,—  

^hxonru kaj iitułowało d, s8go.
. Podług zapewnienia gazet naszych pokóy  

 ̂ zawanty został. I<ord S te w a r t ,  który  
łany był do Londynu , miał z sobą p rzy .  

H ź c  ratyłfkacyą Xiażę. ia Rejenta. Gdy wszy- 
?tko co słJę tycze  p. zupełnie urządzone,
* traktat pr/.ez wszystkie strony ratyfikoyraV. 
n.y zostanie,Monarci•.owie sprzymierzeni udadzą 
*'? nap w rót do państw swoich Zapewniają 

całosc teraznieysZ'-y Francyi, prócz

kilku tylko p unk tów , uinpną została. Część 
wuy.-k sprzymierzonych z- stanie do da szego 
eza>u we f  ,iuncut , a ivoysko irancuźkie me do 
poia , ale do utrzymywama wewnętrznego p o ­
koju i pórzaukir użyte będzie, i  ego razu je ­
dnak, ze w z g l ę d u  n a  przyszłość ,  zawisło wiede
nu osnli. znosc , a niektórzy postrzępaią w t e -  
razmeyszem położeniu rzeczy  brzem.enny ża­
rnu nowych w ^ ucim .eń . Gby podobne uba­
wy bez zajady bydź m o g ły ! Za tanawia to, ze  
mimo wszelkich wiadomości, zawartym poko­
ju , działania przeciwko t ,  lerdzom rancuzk m 
dotąd !iie u-tały. — Tul ort ni jest osa ozony  
wojskami sprzymierzonymi; fałszywa też jest  
pogłoska, ze naubrzezne warownie w p.>rcio 
t jm  wysadzone byoź m a ł y . - /  Pogłoska, ze 
Lurd z e l m - t  v  narażony był na mebezpie- 
czenstwo utraty zy ia , i z»J kula pistoletowa  
przeszyła mu kape lu sz , j<-st bez zasady.

f  . tu ż  d n i i  4 wrz. in  i  t M o w i ą , ze do-: 
magaja się te g o ,  żeby dobra n ayw m n ejszjch  
głównych strunników 8o,: par tego  Konhsko, 
wano; gdyż wielki majątek w podobnym rę­
ku do n ic i  go dobrego d -prowadzić n.e mo-. 
że. —  Drugi mniemany do kroia raport b ij* .  
ę h e o u ,  który tu znowmktąży wypłynął z p ió -  
ra *P H w t ,  Członka, ostatniey U o y  Repre­
zentantów, Cudzoziemcy mocmey je .z  ze są 
oczernieni w tym rap,orcie, *mzeji w p e r -  
wszym. Zamiary rewolucyyne w doczue są 
w całem Vm. piunie.

W Lyonie  robiono przygotowania na przy­
jęcie N. N Cesarzów Kossyyskie.go i A ustry-  
ackiego. i Króla Pruskiego. —  Xiężna A a g o u -  
F ine  wyjechała z Bordeaux  do Perpignan  *; 
do swojego małżonka. — Hrabia Blacas uda­
je *ię, jako na>z poseł , do Neapolu, -ry Mar- 
sżałek M >ncey stawił się sam , jako więzień, 
do opactwa St. D m is .  Mówią, że qn zawiezio­
ny Będzie stamtąd do twierdzy N i t s c h . —  
jenerał Chm iel  aresztowany został w T u lm ie .  - »  
Po,, ł  hiszpański znayduje się już w drodze do 
Paryża  —  Wczora aresztowano tu pfe^nego 
człowieka . który bezu stann ie^ o ła ł : . N a­
poleon jescze nie umarł. „ -/- X,ązę ^  
ru n d  miał wczora audyencyą uKrolą ^  Kroi 
Pruski dawał zawczora wielki obiad-dJa M o­
n a rch ó w , Xiazat i Jenerałów. —  R tgm iu lQ de  
St. ąenn (PAngellf siadł z dsynem swoim .na 
okręt w II ivrr ,'w celu płynienia do A m e ry k i■ — " 
Potwierdza s ię ,  że Jenerał Castngn os, u po ro z ­
mowie * z g ię c ie m  ń n g o u F m r  , w opk a  hiszpań­
skie cofnął do granic swojego- kraju. D p u  
x  t  m mieli audyencyą u Króla P sło-soe 
P o rtu sń U ki  i Neapo t r im s  k i — Cherbourg  me 
ma bydź osadzony woyskićm ^hsktem-* —  
Farbierz jhden, z  rękodzielni bawe.łnianey,
który S o b i e  pózw olił i wołać -Nie.ch zy )e
Napoleon 1 Niech żyje Cesarz! Otf jeden mógł 
nam dadź sposób do życia ! „ skazanjr został 
na pięcioletnie wygnanie a kraju.- Pod Cham­
ber y zbiera się oboz 72 ,000 Austryakow', któ­
rych rewią Cesarz Franciszek odbywać będzie.
W -z pocztow y z  Paryino  rozbity został w la  ̂
sku pod Villiers Corterrt* . - »  Utrzymuią że: 
traktat pokoju za kilka dni ogłosiony
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dzie. —Vi W Nisrncs i okolicach jego rozbro­
jono wszystkich mieszkańców , i naysurowiey 
wszelkiego zgromadzania się zakazano,— Akta 
kongresu wiedeńskiego , które dawno już ^  Mo­
n ito rze  wydrukowane b y ł y , w W itdhiu  do 
dalszego jescze czasu ogłaszane nie b^dą. Hi~ 
j z p  mia  zw łóczy  ich raty /ikacyą, a ze s tro ­
ny wirtemberskiey również jescze nie nastą­
piła ratyfikacya aktu związku niemieckiego „  

Gazeta berlińska zawiera z  P a r y ż a , pod 
4 września : ,, W ozora po mszy Król przyy-  
mował Xięcia T alleyrand  i znakomitszych 
C złonków , cywilnych i woyskowych urzę­
dów. —  Rada kapitanów gw ardyi, która się 
wezrra w pałacu T u yU eryysk im  odprawiła, 
trwała od południa do godziny 4tey. —„ Od 
d, i  t. m. woyska sprzymierzone zaymuią 
eytadellę M ezyerską. W lu la n ie  osadzono 
wiele osób., na które7 padło podeyrzenie , iż 
przyłożyły się do śmierci Jenerała Rumel. —n 
Pierwsza dywizya woyska reń tk ieg o  roz-  
pusczoną jest  w S tra sb u rg u ; jednakże zosta­
nie tam jazda i artylerya . dla odbywania służ­
by łącznie zgwardyami narodowymi. — Kom- 
mundcacya z Cherbourgiem  wolna jest tylko od 
morza. — W Nantes spodziewano się woysk 
pruskich na d x t. m. — Marszałek Sue lu t  
z licznym > orszakiem Jenerałów i oficerów . 
d"tąd się jescze w Clermont - Ferrcind! znay- 
dnje.—- Z A n g in s  wyszły dwa półki jazdy pru 
sk ie y . a na ich inieysce w eszły  dwa inne. 
Wszystkie rekwizycye , których B a w a rc zy ty  
w pieniądzach, skórach, płótnie &c. żądali, 
odwołane zostały przez rozkaz w Orleanie o 
głoszony.—// Rozpuszczanie woyska L o a ry  z wiel­
kim odbywa się pośpiechem - Przez Orlean 
przechodzą codziennie rozbrojeni żo łn ierze ,  
którzy pasporty swoje ddwódzcóm woysk 
sprzymierzonych do podpisupodaią. —• Woyska 
austryackie , znayduiące się pod S tr .isb u ig i m , 
wynoszą do do,ooo ludzi. —» Marszałek polny  
Xiążę W r td e , z  g łów nym  sztabem i mocną 
załogą znayduje się w Auxerre. —  Na rozkkz 
Króla Jmci,k w kościele metropolitalnym pa- 
ryzkim odprawiło się uroczyste nabożeństwo, 
dla uproszenia od Naywyższego odpuszczenia  
grzeche-w f jakich się w czasie rewolucyi do- 
puszczoińo. Wielkie zgromadz nie na tern się 
żnaydowąfo nabożeństwie.—  Listy z Frań y i  p o ­
łudniowcy donoszą , że Jenerał C lau zel, któ 
ry~ w Bordeaux  strzelać kazał do X iężney  
Afigoulęme } ' vt Tulenie aresztowany został — 
Oddział tikrętem w ojennych, pod rozkazami 
Kapitana i™ , wypłynął był d. 15 listopada 

z Racbejbrti. dla objęcia w posiadłość 
wy*Py Btmkbon. ■ Okręty te d. 10 lutego  
t  r. p r iybyjy  do przylądku dobrey n a d z ie i , 
i zatrzymały'!się tam b y ły ,  dla przeciwnych  
w iatrów , do dnia &5go. ; D . * kwietnia za 
winęły do ‘ St. Denis . na wyspie Bourdon , gdzie 
woyska na ląd wysiadły. D . x <5 maja Kapitan 
Jururi wypłynął napowrót i ukończył po-  

drtfz  tę' przybyciem do portu B re s t , d. 24  
sierpnia.- W tych czasiech zamordowano zn o­
wu p;,d D y m e m  dwóch ' oficerów austry-  
aefeieb. -o, Chude powtórnie do poddania się 
wzjSwaijau&yio przez ,do wódzcę woysk sprzy-
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mierzonych ; ale gubernator twierdzy oświad­
czył się formalnie przeciwko poddaniu. —  Sjr- 
nowiec zmarłey Cesarzowey J ó ze fin y , któi’y 
towarzyszyć chciał Bonapartem u  na wyśpf s* 
Heleny , nie nazywa się Beauharnoir , iak 2° 
gazety angielskie mianują , ale należy do fami­
lii Tdscher. We F raticyi znayduje się tylko 
jeden Beauharnois; Hrabia i Sen ator , które­
go  synowcem jest Xiążę Eugeniusz BeaiihaT- 
nois  —  Dnia 1 t. m. wyniesiono z sali audy* 
encyonalney , w T u ylle rya ch , małą kolumn?; 
błękitną  zwaną: znaydowały się na niey pia" 
sk orzeźb y , wyobrażaiące niektóre rysy ż)’C‘a 
Bonaparte g o , — Dotąd jescze wielu ludzi do* 
puscza się buntowniczych okrzykow w ogrodz‘e 
T uuteryyskim . Biorą ich wprawdzie do wię­
zienia ; ale, jak widać nie daią się tern zastraszyć  
Wi lu mord* rcow , którzy w Nismes tera* 
znieyszy wi k tolerancyi ski-zywdzić śmi 1*» 
odnieśli zasłużoną karę śm ierc i, przez władz® 
sprzymierzonych skazani. Spalono takż® 
kilka wsi zbuntowanych, - „  Jenerał Vandavt' 
me wyjechał z Lim oges , dnia 2 8go sier­
pnia , o godzinie ę te y  zran a , i widziany 
był w koczu na drodze do Chateciuroux pro- 
wadzącey.- Wielkie sobie obiecuią rzeczy po te- 

• raznieyszey Jzbie Reprezentantów. Tego raztf 
ina się ona składać , z samych zacnych ludzi* 
którzy dobro oyczyzny nad wszystko przen°-  
sza — B onapartyści F rancyi południowey roz­
szerzają niedorzeczną p o g ło sk ę , że woyska 
austryackie id ą , dla ogłoszenia Cesarzem 
francuzów  Napoleona 11 „

Daiey czytamy w teyże gazecie berliń- 
sk iey, z Paryża pod d. 6 września:,, Wczora* | 
po wysłuchaniu mszy ś ,  przyymował Król w *a* 
li tronowey wiele deputacyy kollegi o w obier- 
caych. —  N. Pan dał regimenta Półkownikón>: 
Venca , de St. Chamans , Edmond de Castries, 't<d‘ 
houet, i Talon. -  Podług rozrządzenia królew­
skiego , z d. 4 t. m. , zwołane są Izby ParoW* 
Deputowanych z departamentów na dzień 25 
września t. r. . Liczba wybranych DeputntoW 
wynosi 5 2 9  Z ęriu departamentów wybory  
nie są jesc/c  wiadome. —  Xiężna P/a gram  pre­
zentowaną była zawczora Królowi, —// Zgroma­
dzenie adwokatów przy tuteyszym trybunał® 
pierwszey instancyi, pożyczyło  miastu na tr*/ 
lata 150 ,000 : przed dwiema laty , zgromadzeń'® 
tó podobnyż uczyniło przyk ład .— Naczelni® 
dowodzący woyskami rossyyskiejni, MarsZa* 
łek Hrabia Barclay, de T o lly , w zy^a mieszkań­
ców okolic Vertus , do (Spokoynego zostawani® 
w domach i żeby sie o nic n ietrosczy li ; gdy^ 
na potrzeby woysk rossyyskich zebrane są zn*‘ 
czne zapasy. Siódmy tom pisma peryody* 
ćznego , te Censeur , który teraz wyszedł z p0<̂  
prassy, skonfiskowany z o s t a ł .—// X ;gbna. AngoW 
leme opus'cila B ordeaux, udaiąc się do 
żonka swego, do Perpignan; pod cscas jey  od­
jazdu P. Souberyia, upadł z konhsm mi§dz/  
koła pojazdu, i niebezpieczny .szwank odniósł* 
Nowe woyska pruskie w eszły  do Cambrai, a 
załoga w Peronne, od kilku dni znacznie pow'fj 
kszoną została.— Z N ism ef d o n o s z ą : , ,  W ’:elkf 
tu mamy ruch woyska, końcem zburzenia obo­
zu pod Ners , dokąd się buntownicy fra n c y i p°‘ 
iudniowey zebrali. D 2 7 .  sierpnia w nocy * 
wyruszył jedyny regiment linjiowy , który t<*

DODATRK
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2 . N. Sąd Graniczny T a x a t o r s k o  E x -
.y^izorsk i  wy rok  swóy o c z e w i s t y  w dniu ó t y m  
i^ Cego miesiąca,  międ zy  K redyto rani i  JW. Sta- 
h|sła\va, Józefa  Ju d y c k ieg o ,  w dobrach Kamie-  
hlu> żapadły  od z a c z g t e y  w dniu t y m ż e  P«o- 
* u,gaty, a w dniu p o m z e y  w yrażonym  skończo*  

ogłos iwszy , gdy  do przys łuchania  orlego 
V'leK nie o b e c n y  h stron d o s t r z e g ł ;  ze tym,  aby  
*trony pomremonyin Dekretem  objęte  niewiado-  
łn°ści;j 0 P io m u lg a c ie  D e k r e tu  mewym aw iając
Slś » zwykle  h. s tg pującey  w sprawie konkursu 
^dńissyi  nie ul. gli , wiedzieć  daje , iż wszyscy  
yf' Stanisława J u d y t k  eg o  ( p r z e z  o.yca je g o  )  

,erzycie ł e , na rz e te ln ośc i  swoich n a le inośc io w  
sądzone p r z y s i ę g i ; które  w przeciągu  sze -  

, C>U ty g o d n i  w i r i .  y s . a c h  p rzy leg ley sży ch  swo-  
mieszkania w y k o n a ć  są obow iązani  , p o d  

* r̂atą s ą d z o n ey  rzei zy ,  i ż e  Protokuł  d e k r e t o ­
wy W S ą dz ie  G ł ó w n y m  Gubernii  M iń sk ie y  dru- 
S'«go D eparta men tu  z ł a ż o n y  b ę d z i e ,  a m i ę d z y  

kancelarya Sądu E x d y w i z o r s k i e g o  dla w y ­
ś n i ą  E x c e r p t u  stronom w o . i e y s c u  b y ł e y  e x y -  
8lencyi Sądu in fundo  Kam ien ia  kilka dni  pozo-  
^ a n i e - , ,  D at  w Kamieniu 18 1 5  jb ra  iO. R a -  

Gordzia łk o w s k i  E x d y wizor P rezy d ują cy .  Jó-  
Rudnicki  Sędzia  No rmalny  Ptu Robrgo E x -  

^ywizor. Jerzy z Kalnik Soroka Z i e m .  Oszni,  
^t u E x d y wizor.  Samuel  K o s tr o w ic k i  Sędzia  Z.  
"Bń. E x d y  wizor.  J ó z e f  StrUpiriski Sęd zi a  Grodz.  
*Kznrj. E x d y  wizor.  Mateusz  Bogucki  .Sądu G.  

• » E x d y w i z o r  Re je nt .

*• N .  176 Sąd E x d y wizorski  Z as ław sk i  przez  
^ ^ i e y s z ą  p ub l i czn ą  A w iz a c y ą  deje w ied z ieć  i 

dz ie ło  e x d  y wizy i d eb r Grafa M i c h a ł a  P r z ez -  
djitlckiego w cz y n n o ś c ia ch  są d o w y .  h ju ż  się ma 

koń owi , i D ekr et  z e  w s z y s t k ie m i  do Kon-  
^Ursu na le żącem i  stronami  n ie zaw od n ie  b ęd z ie  
Pfoinulgowany od  dnia  a t  praesen. dla wys ia ­
d a n i a ,  k tó r  g o  i d la  wykonania d e c y d o w a n y c h  
D z y s i ą g  , n ie m n ie y  dla w n ies ien ia  s k ła d e k  na 
°Płatę sk arb ow ych  n i t d o i m k ó w  u p r z e d n io  za- 
dete rm in ow an ych  sub e x t e n u a t i o n e  sched , aby  
.'Vszy sc y  Kredyto row ie  1 pre t en so ro w ie  Grafa 
k i c h a ł a  PrzezdzieckiegO sub amiss ione  przyby*  
^ali do Z a s ł a w i a  , Sąd o s t r z e g a  -  D.  7 7bra 
*815 w Z a st a w  iu: Kaz imierz  P io tt i l ch  Prez .  E x ­
dywizor.  J ó z e f  S z . s z k o  p rezydu ją cy  Z.  W i l e y -  
8ki E x d v wizor .  M ich a ł  z Korki zd w  Korkozo-  
* i c 2 Z i e m s k i  Bor. P r e z y d e n t  i E x d y w i z o r .

2 . N.  60  S ą d  M agis tr a tu  miasta  P o w i a t o w e g o  
Kowna podaje  n i n i e y s z ą  A w i z a c y ą  do w i a d o ­
mości  O b y w a t e l ó w ,  iż  w t o k u  1 8 * 5  msca ?bra  
drUgiego dnia,  w sprawie U r o d ź .  B r y d r y c h a  i 
A n n y ,  Z u z a n n y ,  L u d w i c h ó w , Kape luszników,  
•Hi a sta K o w n a ,  z  W W. JP.  P io tre m  R e v x e m  
K- B urm is tr zem  M. Kowna,  Janem G u r k D y t e m  
Kadcą , Janem  i M a r v a nn ą  Kolowami Burtn.  
K n e m  S / p r y n g i e r e m  R a d c ą ,  Anną M ę t c o w ą  i 
A nną Mal aw szką  W tyrr źe  S ą dz ie  o d b y t e y ,  Uzna­
na z o s t a ła  prze z  wyrok S ą d o w y ,  l i cy tacya do-  
•du w m ieśc ie  K o w n ie  p o ło ż o n e g o  , na sposób  
ł o z l i c z en ia  s ię ż K red vtoram i  i termind są d o  
te g o ż  d o m u  l i c y t a c y i  n a s tęp n e*  p ie rw s z y  msca  
tfbra 1 dnia ,  drugi msca <)bra 2 0 ,  tr zec i  w mie* 
si^ c u x b r z e ’ i  d n ia ,  teraz  idą c eg o  roku 1 8 x 5 ,  
l e z ą c y  n a b y d ż  ta k o w y  dom  z O b y w a te l i  w po* 
C i e n i o n e  te rm in a m a ją  się jawić do SąduMag is tra-  
tu K o w ie n .  O t e y  l i cy t a c y i  p ow szechność  uwia* 
damia się roku 1-8 1 - 5  7bra 6 dnia Kowno.

Jó z e f  Krzemien ieck i  Burmistrz .
Pisarz M a r c ia  Swirski.

2 R o k u  i g i g  miesiąca sep tembra  4 dn ia  , O ś w i a d ­
c z en ie  imien iem J\V.  Jerz« go  D m o w s k i e g o  W o ł k a  
S ę d z i e g o  b.  M u i s k u g o  G l o w m  go  .Sądu i Kawale ra  
j ako  jei ieral i iego aktora  jntc res isow f n n d u s z o w y c h  k o ­
śc i e l n y c h  j e d n o ty  w y z n a n ia  E w a n g e l i c k o  R e f o r m o ­
w an e go  w W .  X s tw ie  L i t e w s k i m  czyni  s ię  w n a s t ę p n y m  
sk ładzie  : o św ia d cz a i ą cy  się b ę d ą c  zagadn ionym p r z e z  
W .  Jana K u r n a t o w s k i e g o  . b .  Z i e m s k o  go  Smoleń :  R e ­
g en t a  , t a k o w y r o ż e  o św i a d c z e n i e m  idą ce go  1815 roku 
jun i i  ag  dnia w Akta Z ie m s k ie  W i l eń  kie w p i s a n y m  
1 w d r o g i m  d o d a t k u  za N r m  52 G a z e t y  K u r y e r a  L i t ;  
domie8zozonym Widzi  się b y d ź  o b o w ią z a n y m  na t a k o ­
w e  O ś w ia d c z e n ie  t ą ż  w s k a z a n ą  d r o g ą  o d p o w i e d z i e ć  
n a s t ę p n i e —  K a ż d y  kto r z e c z o n e  o św ia dcz en i e  z z a ­
s t a n o w ie n i e m  c z y t a ł ,  p e w n i e  , że się p rz e ko n a ł  o fał­
s z u  onego : b o w ie m  p o łc ż o u e  ńa czelę Fami i i j e  i i n ­
ne k t ó t e  się do  f u n d u s z ó w  na K o śc io ły  > Seminarya* 
S z p i t a l e ,  E d u k a c y ą  młodz i  sp o so bu  ku t e m u  z R o d z i ­
ców nie mającey , i dalsze o b i t k t a  w sp ar c i u  c i e r p i ą c e y  
ludzkości  n i os ą ce  w  r z e c z o n e y  j e d n o ś c i , p r z e z  le- 
jęacye p r z y c z y n i ł y  , zk ąd że  b i o r ą  n ib y  p o c h o p  Z a ­
żalenia o św ia d cz a i ą ce g o  s i ę ,  o t o  z t ą d  , że t e n ż e  W .  
R e g e n t  K u r n a t o w s k i  d z i e r ż ą c y  lat ki lkanaście za p r a ­
w em  a rędownym folwark Koście lny  K o p c i . z k i  , W c i ą ­
gu  t a k o w e y  d z i e r ż a w y  us faw ic zne tn i  p r e t e n s y a m f  
mniey s łusznemi  u s z c z u p l a i ą - y  , t ak  c h w a le b ne  f u n ­
dusz e  , na r e s z t ę  za p r e t e n s y e  z roku  f g i 2  do 13 
d ż i e r z o w n e g o  a od 13 do 14 a d m in i s t r a c y y n e g o  m e  
k o n t e n t u i ą c  się r e s t a n c y ą  za a t ęd ę  u j r g o  z a l e g ł ą ,  i  
c a ło r o cz n ą  k r e s c e n c y i n ą  z jn t r a t a m i  g o to w e g o  g r o ­
sza,  ( b o  ani  szeląga z in t r a t  jako A d m i n i s t r a t o r  n ic  
W n i ó s ł ; )  z t o k u  A d m i n i s t r a c y m e g o  , folwarku zb k t ó ­
r y  dz i ś  o p ła ca  się p t z e z  d z i e r ż a w c e  po  3000 
ż ł o t y c h  c o r o c z n i e  ,  a w i ę c e y  j e scze  z n ie ch ęc i ,  i ż  na­
dal j an i  jako d z i e r ż a w c a  , ani  jako A d m i n i s t r a t o r  
w  fo lwarku  K o p c i s zk a ch  dla n ie g in ien ia  c o r o c z n y c h  
ż on eg o  j n t t a t  u t r z y m a n y m  nie z o s t a ł ,  z a s t o s o w a ł  na 
u r w a n i u  z t y c h ż e  f u n d u s z ó w  je -cze  o gr om ne  bez  do*

■ W o d o w *  i s łusznośc i  ad f un dum  fo lw ark u  K op c i s z e k  
p r e t e t t s y e , a za one ży -ka wszy  w G r o d z i e  T r o c k i m  
z r e g e s t r u  sUmmary inego  na p re tef t sye t e go  r o d z a j u  nie 
Właśc iwego  dwa  d ek r e ta  n ie s t anue ,  z o n y c h  Z p o p e ł n i e ­
niem z łego  p r z e w o d u  p r a w a  u f o rm ow aws zy  n ib y  u l ty -  
marn ą  kowlwikcyą ża o n ą  p o w o d em  po dan eg o  w I m i e ­
n iu o św ia d c z a ią c e g o  się jako j ene ra lnego  ak to ra  O b ja -  
śniehia , iż folwark K o pc i s zk i  j e s t  Kośc ie lnym,  za ty m 
iż W p t e t e n s y a c h  do  o n eg o  p r z y n o s z ą c y c h  się w e d le  
p r z e p i s u  n a y w y ż s z y c h  J m i e n n y c h  l lk a zo w  , w scze* 
go l n ie ysz ą  p r o t e k c y ą  f u n d u s z e  p o w sz e ch n e  ro dza jow i  
lu d zk iem u  u ż y t e c z n e  , z w y k l e  m a c z a y  z p o g o r s z e ­
n i e m  m n ie y  p r y w a t n y c h  o s c z ę d z a i ą c e  się , i u w a ż a ­
j ą ce  b i o r ą c y c h ;  nie c y w i l n y m ,  l e cż  ś t e d z t w i e n n y m  
p o r z ą d k i e m  ich c z y n i ć  należy ; fo lw arku  k o p c i s z e k  
ża ns pa s tn e  swe p r e t e n s y e  , z w y r u g o w a n i e m  d z i e r ­
ża w cy  a r ę d o w n c g o  a k k u r a t n e g o  w op ła c ie  j e d n o c i e  
U mó w ion ey  sUmrtiy za d z i e r ża w ę  w s p ę ł n i e n i u  w sz e l ­
k ic h  u m ó w i o n y c h  k o n d y c y o w  , i n ie  w y s z u k u i ą  -ego 
n s p a s t n y c h  p r e t e n s y i  , w p o Ssesyą_ s w ą  nie ob ią ł  ; 
zm yś la ć  t a k o w e  o ś w ia d c z e n ie  w imien iu  t y c h  fami- 
l io w  jak u c z y n i ł  W .  R e g e n t  K u r n a t o w s k i  j e s t  t o  
k r z y w d z i ć  one  bo j e s t .  t o  samo c o  d o w o d z i ć  , że  o n e  
p r z y ł o ż y w s z y  się dp  tak chw al ebn yc h  i u ż y t e c z n y c h  
r o d z a j o w i  l u d z k i e m u ,  funduszów dz , s  w o so b ie  W .  
R e g e n t a  K u r n a t o w s k i e g o  id iąc z n im je d n o m y ś l n i e  
c h c ą  one n i s c z y ć ;  gdy się g n i e w a j ą  , że o ś w ia d c z a ­
j ą cy  s ię  u ż y t ą  p r o t e k c y ą  p raw a  fo lwark  Ko pc i sz k i  o- 
c h r o n i ł  od  za ięc ia  p r z e z  W .  R e g e n t a  Kurna toW k ie ­
go  , Za c z c z e  i nie s p r a w ie d l i w e  p r e t e n s y e ;  g d y b y  
t e  famiiije mi a ły  w i s t oc ie  same p r z e z  się do z a r z u ­
cenia  p r z e c i w k o  p r o c e ss o w i  t ak dz i e l n i e  s ł u ż ą c ę m u  
o d ’nap aśc i  W .  R e g e n t a  K u r n a t o w s k i e g o  , t o ż b y  s ię  
zg ł os i ły  same do  o św ia d cz a i ą ce g o  się z o t w o r z e n i e m  
sw o je g o  zdania i ży cz en ia ' ,  a oświa dcz a ią cy  s ię  j ak  
one poważa  , s t a ra łby  się za s t o so w a ć  do  t e g o  ; z w ła -  
i c za  że  ka żd ego  cz łe nk a  i e d n o ty  jako i e d n e g o t o w a r z y -  
s tw a  nie t y l k o  ca łyc h  fumilijow je s t  o b o w i ą z k i e m  , i  
p o w in n o ś c ią  d b a ć ,  s t a rać  s i ę ,  i r a d z ić  o u t r z y m a ­
n ie  f u n d u s z ó w  p u b l i c z n y c h  , j i k o t e ż  o ś w i a d c z a j ą c y  
się w  ogó lnośc i  c a łe y  j e d n o t y  każdey familij i każ d e -  
g o  w  s c ze gó ln o śc i  cz łonka  , ó w sp ie ra n ie  j e g o  w t y m  
p r z e d m io c i e  n a y m o c n i e y  uprasza -  - N a r e s z t ę  g d y b y  
t e  famiiije t r w a ł y  w  t akim r o z u m i e n iu  n ie  z g ła sz a i ą c  
s ię  do o św ia d c z a ią c e g o  się i n i e c h c ą c  jako j e s t  z w y -  
cz ay  i p o r z ą d e k  w r z e c z o n e y  j e d n o c i e  p r z y b y ć ,  c z y  
z g ł o s i ć  się o d e z w ą  na Z j a z d ,  c z y  t o  p r o w t n c y o h a l n y ,  
S y n o d o w y  > c z y  K u r a t o r s k i  ; c z y  w r e s z c i e  D y s t r y ­
k t o w y  m ię d zy  innemi  dla z a r a d z e n i a , i w  t y m  o b i e ­
kc i e  , l ecz  już  ch c ia ły  p r z e c i w k o  u s t a n o w i o n e m u  już  
r az  p o r z ą d k o w i  p r z e z  ak ta  s ą do w e  i d r u k i  w -dodatkach 
g a z e t  ob ja wi ać  swoje  o p i n i e  , t ó ć b y  znaleźj i  ko g o  io-



n e g o  , n ie  zaś W .  R e g e n t a  K ur n a to w sk ie g o  ? do  s p e ł ­
n ie n ia  t e g o  , i W .  K u r n a t o w s k i  R e g e n t  żeby notoćt 
b y ł  o t o  o b l i g o w a n y m  i s t o tn ie  p o w i n i e o b /  s ię  w y ­
m ó w i ć  , a to  dla t e g o  i ż ł*>y t a k o w e  oświad cz en ie  p r z e z  
kogo  in n e g o  zapi sane znalazło e p s z ą  wia rę  —  A że 
n i e  ty l ko  po ł .  ź ne na eżćle oświad żerna p r z e z  W .  
R e g e n t a  K n r n a t o w s k i e g o  Fami l i jo  i o soby  one skła 
d a i ą c e  , l ecz  n a w e t  cała r zeczona  j edno ta  nie j e s t  f e ­
ll0 r o zu mi en ia  i o świad cz a iąo ego  »ię nie o b w imr., na 
d o w o d  w c i ą g a  się t u  z Extra'kt .u p o d  p ie cz ęc ią  S y ­
n o d o w ą  w y d an e go  i do  Akr  Z ie ms k ic h  Pcw iat 'ó'#vch 
BLńnkich p r z y  zapi saniu  n in i e j s z e g o  oswisdezehr ' s ' po -  
daią< ego s ię  , a k t ó w  S y n o d u  id ą c  go roku mieniąca 
jul i j  od dn ia  c z w a r t e g o  do  d w o d z  estego- w W i l n i e  
o d b y t e g o  , p r z e z  cały z j azd io* j st. s i edmiu  św ie ­
c k i c h  i p i ę tnagt  u d u c h o w n y c h -  p o d p i s a n y c h  , kwieta  
Cya o ś w ia d c z a ją c e m u  się dana  w s ł o w a c h . , ,  G d y  
, ,  I W .  A k t o r  p r z y n i ó s ł s z y  t ak «• brach ii rir-k p ie n iężny  
, ,  p r z e d  S y n o d ,  n ie mn ie y  t e ż  . c l e ż y  t ą  wiadomość 
, ,  w s z y s t k i c h  czynność , iow swoich . nas wprzekOnsn iu  
, ,  się o j go ku jedno -ie naszey  czuynośc i  i o i e s p r * -  
Jf c o w a  -ey p i lności  u t w i e r d z i ł  ; za j ego t rosk l iwość  
, ,  c z u ł ą '  se rc  n as zy c h  p r z e n o s z ą c  w d z i ę  znóść  , ni- 
, ,  n i eyszym go k w i e t u u m v  me in ryałem ,, — D o w i ó d ł ­
szy- takim sposobem nśwtadcżaia / -y się , iż" W - R e g e n t  
Kurna towsk i -  zapisał  O ś w i a d c z e n i e n i e  b e z  woli ,  w ie ­
d z y  i p o r u c z  uia Fsm  iow, n ac z e le  onego  p o ł o ż o ­
n y c h  mniemaiąc  to  b ę d ź  j edyn ie  ku p o m o c y  s w e m u  
i n t e r e s o w i ,  gd y  dowia  ioą  ię j e scze ,  iż t enże  W.  Re ­
g e n t  K u rn a to w s k i  • cży pow od. wany du che m nie s p o ­
i m y  noś i , c ż y  nozuc iami  nie- hęci  z p o b u d e k  już  
Wyżey  p o m i e n i o n y c h  ; « za w sze  lubo j e de n  atol i
■w l i czb ie  mnog iey  b z p le n ip o te r i c y i  i czvj  g o b ą d ź  
u ż y c i a  ob l ig acy i  w i e d / y  > p’o r ucz en i a  p i s zą cy  się . 
j e sc z e  w ru i g i ą  msoa ybra g dnia o b s ta i ą c  p r z e c i ­
w n i e  zn o w u  p r z y  p r o t e k e y i  N ay w yżs ze t io  j ini ennemi 
Ukazami  dl3 w s z e l k i c h  f u n d u - z o w  p u b l i c z n y c h  z a s t r z e ­
ż o n e /  od  k t ó r e y  się i cała r edno ta  nie usuwa  owszem 
garn ie  pod  oną poda ł  do  kommissy t  sąd- w e y  Eduk a-  
C y i n e y  na G u b e r n i e  L i t e w s k ie  B ia ło ruskie  , M iń i k ą  
i  p ro,wincyą  Bia ł os t ock ą  u s t a n o w ie n e y  , Pr* źbę w c e ­
l u  za t r zymania  s k u t k ó w  tarkowy'  hż** P roź b  od  j e d n o ­
t y  p r z e z  oświad.  zaią- . -go się jako jeneral r iego ak to ra ,  
i  udz ie ln ie  prze2; p le u ip o t e iH a  W .  Bu dz ie w ic za  na 
a k u t e k  p o s t a no w ie ń  na / j a z d a c h  p r a w n y c h  tey.że je- 
d n o t y  do  t e y ż e  Kommissy i  z co fn ien ie ro  kre kow 
p r a w n y c h  w <mey z W .  S te fanem G r o t k o w a k i m  S ta­
r o s t ą  Romaj ' -wskim jako posa esorem folwarku  K o ­
ś c i e l n y c h  Szwabi szek i N ory je k  r o z w i n i ę t y c h  , z u- 
w a g  w t y c h  p o s t a n o w i e n i a c h  w y r a ż o n y c h ,  jako 
w  r z e c z y  k o m bi n a cy ą  ako nc zo n e y  podany ch  ; zm u ­
s z o n y m  je s t  jako j e n e r a ln y  a k t o r  i r e p r e z e n t a n t  ca łe y  
r z e c z o n e y  j e d n o t y  , wed le  w y z n a n ia  samegoz W .  R e ­
g en t a  K u r n a t o w s k i e g o  w i n t e r es sa ch  f u n d u s z ó w ;  
o a t rz e d z  i up raszać p u b l i c z n o ś c i  , i ż b y  ż a d n y m  p i ­
smom w imieniu c z ł o n k o w  j e d n o t y  p r z e z  t e g o ż  W .
R  ge n ta  K u r n a t o w s k i e g o  w y d a i ą c y m  się  nie w i e r z o ­
n o  , oraz w s ze lk ic h  j u r y z d y k e y ow i kan ce l l a ryo w , 
i ż b y  o n y ć h  do akt  bez  o k a z a n y c h  p r a w n y c h  p le n i -  
p o t e n e y o w  n ie  p r z jó m o w s n o  , i na one ż -dne y  b-< zno- 
śc i  nie d a w a n o ;  na r e s z t ę  ssmego W.  R e g e n t a  Ku r -  
J i a to r -k iego  o d je d n o c z a ią c e g o  się p r z e z  takie d z i a ł a ­
nia  o d  j e d n o t y :  aby o n y ć h  Więoey nie  t w o r z y ł ,  jna . 
c z e y  Je d n o ta  p r z y n a g l o n ą  zos tanie  , d r o g ą  p r a w a ,  
szukać  zakazania,  tw o r z e n ia  p o d o b n y c h  p i sm  cu d z y m  
imien iem , a c z y b y t o  posz ło  p r o ce - s e m  dawnemi  p r a ­
w am i  W i e lk i e m u  X i ę s t w u  L i t - w ^ k i e m u  s ł u ż ą c e m i  
p r z e p i s a n y m ,  naprzyk ład  p r z e z  Re ge s t r  T a k t o w y ;  
c z y  s i e dz tw ie nn y m  wedle Ukaz ów  o n a d u ż y c i u  w p r o  
ce ss a c h  , t w o r z e n i e  o ś w ia d c z e ń  c z y l i  man ifes tów c u ­
d z y m  imieniem bez  w ied zy  z a p i s u j ąc y c h  się w on y ch  
s k t o r o w  bez karnie j i ó  nie będz ie  mogło .  T a k o w e  
O ś w i a d c z e n i e  poda j ąc  do  A k t  w ła s n o rę c z n ie  p o d p i ­
suję .  D a t  u t  aupra w M in- ku  J. r zy Ł-m iews k i  W o ł k  
S ę d z i a  b. Min: G ł ł :  S ą d u  , i Kawale r  , jako ak t o r  
jn t e r e s s o w  je d n o t y .  /

R o k u  l 8 ' 5  miesiąca  s e p te m h r a  4 dn ia  na U r z ę ­
dz ie  J E G O  I M P E R A T O R S K I E Y  M O Ś C I  Z ie ms k im  
P o w i a t u  Mi ńs k ie go  » ta no w« zy  oso b i śc ie  J W .  Jmę Pan 
J e r z y  Ł a n i e w sk i  W o ł k  b.  Sędzia Sądu G ł ł g o  t e n  ma­
n i f es t  d o  akt  podą ł  , p r z y i o ł e m  1 j e s t  w Xiegach 
ś w ia d c z ę .  Jozaf fa t  Iwanowsk i  Z ie m :  P t t u  Miń'.' P isarz-

2.  E x c e r p t  z P r o t o k u ł u  P o t o c z n e g o  Z i e m s t w a  , 
P o w i a t u  D z i e śn ie ńs k i c g o ,  w dacie n iye y  w y r ą ż o n e y  
aap iaanego  o ś w i a d c z e n i a p o d  p i e c z ę c i ą  u r z ę d o w ą  
Z i e m s k ą  s t r o n i e  r e k w i r u j ą c ^ y  eo r u n d e m  . jest  Wy.d»n.

R o k u  t y s i ą o  o ś y s ę t  p i ę t n a s t e g o  miesiąca  ąu g u -  
»t»«iód lnego d n i a ,  l i p i en iem W .  Japą Re tisą  wd^ao  p r a ­

k t y k u j ą c e g o  D o k t o r a ,  na W . JPan ią  F l o r e n t y * ?  * 
zo w  Ra s t e rb e rg c t i r ą  Sz am be l an ow ą  d w o r u  polg°> 
solenni,ej?>ze czyn i  się ośw ia d cz en ie  wespó ł  z *aZog. 
u em oto:  12 co ś. p .  rnąż obżał .  Szambelianowey 
a t e r b e ż g c w e y , E r n e s t  ' R a s t ' r b e r g  barribt)b<n P0  ̂
ło l e tn o ść  o ś w i a d c z a j ą c e g o  aię , a r azem s w y c h  br-ęb 
p r z y j ą w s z y  j /k o  W ó  y ,  a - ty m samym na tu ra lny  
k un  n ad  osobami i ma jątk i ;  m z u p e łn y m  pozostał}' j 
po  z e s z ł y c h  R o d z ic a c h ,  R z ą d  1 op ie ko wa nie  się. w<;1̂ , 
g u  k tó r ey  u ia ło ie tnośc i  inni z rodzeństwa\ j ćl iod*% 
z t e go  świata ,  s amojednego  ośw ia d cz a j ą ce g o  się- aC 
zos tawi l i  ak to rem p o z o s ta ł e g o  po r o d z i c ac h  mają,!<11' 
Jedn ak  .gdy n i e s p o d z i e w a ł  s i ę ,  aby W óy  tak pręd^9 
dni  ży c ia  u k o ń c z y ł  , ba rd z ie y  zaś zos ta j ąc  oddaionż111 
osob iśc ie  d o p o m u i e ć  się i z W ój em  roz l i czen ia  s’? 
z op ie k i  nie  mógł  m ie ć  z d a r z e n i a ,  i -dla t e g o  nie) 
czas  mi lcząc ,  czeka ł  ty lk o  p o zo s ta ł eg o  syna W.  ^ 1 
helma w w o y s k o w e y  słnżfaie b ę d ą c e g o .  Le c z  k>'°J 
t e n  n ie w i a d o m o  je s t  czy żyję? lub nie ? ’a dowiaduję sl$' 
l i  obża ł  Szambel l anowa c a ł y  majafek pozos ta ł*  fU' 
choiny^ i n i e r u c h o m y  w W i łk o m ie r s k im  P o w i e r ie '*'• 
żą cy  K r o w i s z k i  n a z y w a j ą c y  sie '  w sw ey  wiedzy  ( 
R z ą d z i e  u t r z y m u j ą c —  T ę ż , m a j ę t n o ś ć  K ro w i - zk i  
p r z ę d ą c  zamyś la  , ża l ą cy  się mając w ie lką  dę  on 
p r e t e o s y i ą ,  znając  i t o  , i e  obżs ł .  n ieoc łeb rawsz-; i  
n y c h ^ o d  sw eg o  ze sz łe g o  m ę ż a , a ojwiadcząiąc-s!® 
s ię  W u i .  zap isów , u t r z y m u j ą c y c h  r z ą d  naw '• l;*0, 
ż y w o t n i ,  a ty m  bardz iey  D z i e d z i c t w o  o z n a c z a j ą c y  h 
G d y b y  p r z e t o  i a k o w y  f r y m e r k  ku szk> daie u-!.zy«,0< 
n y m  nie zos tał  , j obza f .  n i emogła  maja'*iu niarP1® 
t rac ić  z n a d u ż y c ie m  p r a w a  n a w e t  siDęce;.s, i sw*® 
b r ac ie  w u i e c z n y m  i d ó po m n ie n i a  się ó sw-cy m- 'T 
t e k  w domie  R a s t e n b e r g d w  u m i e s z c z o n y  , 
ga ią c  , n in ie y sz e  z użalenia w A k ta c h  ' pobi i  znyc" 
P f u  D z i ś n ie ń sk i e g o  ku zapisaniu poda ię ,  postami w isi<c* 
iż pok o  formalnym p r o c e d e r e m  p os z u k i w ać  oi'
2nią s w e y  na leżności  p r z y w i ą z a n e y  do maią*ku Kf<>' 
w is z ek  - G d y b y  n i k t  o k u p n o  on eg o  nie mógł  w. li0 
d z i ć  w t r anzak ta  s t a n o w c z e ,  a 1 sama ob ż tna  Ra s te rb  r  
g o w a  t a kże  n ic  t r a  ić nie w a ż y ł a  “- i ę —  W *a»trZv2®' 
n iu  ca łą  P n b l i c z n o ś c  dc  ga z e t  K u r y e r a  1-ifgo dla t r ć j  
k r o t n e g o  w ni es ie n i a  p o d a ć  ża lący  s ię  o s w i a d ' ^ " ^  
U t e g o  o ś w ia d c z e n ia  p o d p i s  t ak się wyraża  —  Ta*40.' 
w e  o św i a d c z e n i e  na mocy p F n i p o t e n c y i  zapl m ą 0 
p o d p i s u i ę  —  J ó z e f  Rei is .  Z g o d z i ł  z p r o t o k u ł e m  
i ix  b t o ł y h w a  Z ’ P .  Dz i śn .  R e je n t .

*• Znayduiący się tu ż Brygadą Generał Ma­
jo r  G ołow in  przez  ninieysze ostrzivya wszy-'*'' 
kich ty c h ,  k tó r zy  zechcą  mieć interes z U '  
tey szy m  Karetnym M aystrem  Ko tro ,  iż po 
przybyciu  z  M oskw y oddawai jem u do r. ;>3' 
racyi swoią odkładaiącą się Karetę, i zapfaćii 
ty le  p ie n ię d z y ,  ile  on sam żądał, i że p r t /  
pierw szym  w yiezdzie  w Karecie w n iepogoda/  
czas woda przeszła w górn ey  częśc i  p o ja zd  
m iędzy imperiałem i podzorfem gdzie główni**/* 
sza w um owie była reperioya , w takim mnó­
s t w i e , że  wszystk ie  poduszki w esrzed z  n^ 
p rzem okły . G eneral M ajor G ołow in  obja,via 
p rży tem , iż ogó ln ie  cała reparacya rzeczon^g0 
Karetnika K ostro  całkiem nietaka, iakieyby ^  
u czściw ego  Rzemieślnika spodziew ać sig p<»' 
winno.

*• Hav04fiujitićji 6 p era40m  FeH®'
pn\l) Maiopl) I oaqehkL  chiviI) nps.iitapfic1'1̂  
BcKxt ni'LxL Kon 3axonjHrDb .ubitaiK 4 ^ 0  
cTj 34'fei'JHDMl) Kapem^biMl) J ÎacinepOM b iiP ‘ 
em p o , 'irrro no ripn6hiiiii'H ksK M ockbbi odi' 
daBaAli ohŁ eMy bu noMtiHKy omKu^Hyio caofd 
Kapemy u  sanAamnAT) crnoibKO ^enerL . cbo vb- 
bo  ohd  ca.MŁ nompefjOBaAK; urno npw raepBOM^ 
Bbre.B^-fe bT) Kfbpeouf;, eT uo^um yK ) noro4.y * 

Bo^a npoiuAa M e .^ y  mvinepiaAa w  no430pa
T A k  rAaBi-rfefiiiian B o ^ o rO B o p y  n o ’ipaB!>a 3a*
RAtoua\acb, b1> maFO^ib hsoIThaih. inno B e t  
uo^yLUbu B'h L ep e^ u n t Kapemjbi HaMOli^*



Biedkuński Sędzia Graniczny Trocki, Stanisław Ło- 
kuciejewskl t.»koż* f>yły Sędzia Os/m byli uprzedźe* 
ni , i ze wsz-.-ką gotowością w oznaczonem czasie d. 
4  gbra do Sądu s t a w a l i  p o d  warunkem n i e u c h r o n ­
ne, nm- isyi remisją zastrzeż, ney "bon -ązuiemy —
i ostrzegamy — Dat roku »8»5 msC" 7bra 7 d- “
w  t e r n i e  d n i u  s a m e m  k o p i e  p r z e z  W o ź n e g o  O  z m i . u i .  

g o  M a t e u s z *  L e r k  e w i c z a  s t r o n o m  i n t e r  a ^ o w a -
................ rv< ś-Pt-vi i mif»S7. U HTI ift t f! -7 e W i •

 ' i * 1* u f l u w w i t i w w - j r  w ”  u  f
I ’ v,bsę k' u s i y c z ą c y  cli ,się , wy jec haw sz y  do  K r  * • •

'*Ro ą ■ i ć  n i e m a ł ą  c z a s u  w m i e ś c i e  . A l  »r»« ' ' • " ' ' J  9 
~ ' cio K u-• y.. ..  •/a z w r o t e m  d o  k r a j u  B a i s i ł  w  g e z e c i

? v ' f »  [*■_- ;  d w e ' t i t u l o  r e m a m f e r t a  p i r t w - z J -  p - z * s  
t * d * ' X »  Ka r o  ń s k i e g e .  b y ł e g o  P v .  z y d r m s  , * ą d u

or Zo*  J W  . G r a f *  K-- ivip-' T  M. i u k . '  g o ,  d r u g *  - p f _ . -
^Vk'sk: <■ . jouerał {VI :| -co 1 KeWf)f>t» p.d c ;y  f«t*W
”1 ’ , a t o  W r z e c z y  ó4 l 'Ot' /,« •■12' n a  y ś « : n i e
‘f ' L i  ie-.-ip Ś U j ą c e ' : p ó t W , ! t ,  d h  C » ' p  r.ę- b iw.u « K*- 

zi’v ti w6B,e W N,eś:v śu io* >«*•••' artem
*"'■ t -osvnfo , o r a z  d o n o s i  ą;-e.  o  p« « y p a i - k u  j*(H • t ' Ź  » r -  
5^ ' i v n m  s p o d k a ?  ;  n i e  ą d z i ł  o . g d y . ,  r z - > »  w y n i -  
• * *e s e i ł ł '  c h  obów.ia /.li ó w  j g «  , I . p i ó r e m  j  k p r z y ­

wr, . • .  . . ........ liv.r i t u - v ... . m d ńnsS łS t ona ,  w  w  y-rioSć' ,  k a ż e  •>*•> oe- .kat ń / e y  » '• yitó ó;>m**io"n»,  w  w  y -  
. t  M- *naV;ttfą ' c z ę ś ć  P u b l i c z n o ś c i  i n t e *
} . v i f i  ł k o.r • c h , i s i p s ! - z e w i e  . z a  u b l i ż ę  ie p r r y -  

t e z  s i e b i e  za  *ęps( .w«,  t a k  w y s o c e  u f n o ś c i ą .
i .  i .  . _  . . .  .  , . ^ / ł u  ł  u i K i t  i s h t rnr  T ą  / a s c Z y c ó n y c f i  O p  < ku  n o w  p o c z y t a ł b y ,  aby‘ . ‘ .v ' *1,1.....:__ « — 0iłA„ił nr*

37a .

I enepayvh.Ma'fopT} F o a o b h h I )  o(7h*!B.\£ernT> npn- 
t I ( )M ' h 1 T n o  B o o f i i u e  b c h  b o m b  h 1-a n O M n w y -  

ri a r o  lvyipernHoro  JVJacmepa lio,Tnp> fc b c t m  b 
^ "  ancB , TsaKoiiGbi O tu» M e c a m i  u  P e c e c i e -  
HHKa o*H'Aamj> ^ o a jk h ó . K*1 itiateu'*" ui-   • —- .  -

--------------------  d  n y m  w  i nIeyg0U i c h i e  p . s e s s y l  1 m i e s z k a m a . c z e w l -
2. P o d p t p a n y  Za p e ł ń - m o  n i c t w e m  n a d s n r m  s t o  w  r ę e p  d a n e  , i  w d « < u  t e  w e  p t z e d  A k t a m i

1 J W W .  O p i e k i o  ó w ,  m e l e t n i e y  X t ę *  t " • '  7 , e m  0 g ! t | | , O r v g m a ł  o b w  •< s ; z e n i a  z e z n a o y  —  P r z y -
*■- minikt f  S t e f a n i j  R a d z i w i ł ł ó w n y  dis1 - te w - c *  f J *  m  A o t 0 , „  j j r ł ,b * R e j e n t  Z  e m .  O s z m .

a. Na j - d n o c z a s o ^ e  r o z p o z n a n i e ,  i us a ty* .
f . t k c y  o n o  w a n i e  f i b r o  -  W F .  a n r i s ś i  s S z e -
m io th a  c h o r ą  w  g o  wov*k Kł>*. a fuńtfdrtłu -J».» 
go Sunnfm 'Snego tsa f  -Swarku M osuszv nie m n i e y -
s z v i n w V o v . i e ' i 0  "Woiktnvysisim p o ł o ż o n y m ,
o p a r te go , 'p ś -^ y .  H.-n :%^r iy -U-e  r« t  Sąd u 'G l o w
n e g o ' 2 D ■ GubSir. ’Li t .  G ru d z ie ń  wyzna ­
czony  S,. d T  a at£> to r  śkó E x d y  w i / or  ski , po U- 
fuWdó ii Al n l  dniu 15 augusta  idącego r o k u  
w ?W k v  nionyri l  folwarku Mo»u*zvnie , J u ry -  
* d y i r y \  v p ó ' u ł a t w i e n i u  akc«»»orvinych,  wrglg-  
dero «v .min i* tr ac) i ,  aktów k a l k u l a c j i ,  kwrti- 
po r ta c y i  i a i d - j U c y i ,  kweatyós* do oczew is te -  
go '  c i ł ey  sprawy rozpoznania  , d z ie ń  . czwar ty  
następującego m :esiąća nowetnbra / . . m i e r z y ł ,  
g.Jy zas dia ń i e s t a w ^  cych preten*orow , am* 
missy a p rzez  D k n t  Hem:s«v"mv- j-'*t . z a s t r ze ­
ż o n ą ,  i»by p rze to  niewi«idi>m< ść , n i es ta ła  s '§ 
p r i y c i y ń ą  u t r« t y  p re tensy i  komukolwiek z p re -  
tensorów W  Szemiotlla , S ą d  T  ix- i tor skn L.JC- 
d vw iz o rs k i do rozprawy n* p om ie n ionym  t e r ­
minie tychże  wszystkich W. Szemio tha  K r e d y -  
tórów r  p re t e n s o ró w , ’ n i a i e y s z y m  o g ło sz e n iem  
obwieszcza i w z y w a ,  1815 roku *ugusta 16 d ‘ 
Karol Bortnowcki  P. S. T  E .  Kaz im ie rz  Pie- 
t raszewski  ł». E .  Ig n ac y  Roszkowski  S. G. P .  
G r o .  •

H n ^ e  no^rfMcaHHsTit nM^erali Mecrrrb o^Tia- 
Bmnb T C .  u p u t ^ a c a r o u j n y ł i  bIi r o p o A ^1 F u \ b *  
h i ) .  Mono bIi ohomT) r o p o ^ F ,  bF  AGmF ł -  
Fpyeepma n>ub N o m F  21  mŁ 6.\H3h Oc.npo-  
GpaMCKU^F Bi>pomł» coAepacHrnoa mpauniup i ł^  
no^i? Ha ABaHfeMłł i  o  ne/u. A,e E s y  o n a , bTi ko-  
m opoM ł i  romoBBifi  a  mi n p H e ^ M i o m u x b  e c m b  
BJ,ir(UHT>ia h o r o h  H HOHłOUlHHs maKO*i> Ky- 
m aHbe  vi pa^Hbia  BanufiiKH b ó  BCfiKOe a p e -  
mh , sacecbMa yw^peHiiyn) f l j w .

'  T .  H e a n l )  KpemienT)

P

I"»ł •ż,.ą #«sv<-jfvwu r ”* r • ’■
t eó«y-» [if a k  *e - t r o n y  f e g ć ' t a k  k o n i e c z n y  s k l o u i ł  p o

« y r a z o n c  o g f . by  do '  - o d p o w i e d z i  * r w t ą  sa-1 
fcH / . j ; u  ł n t e  ...;'e 2 g o d r i ; ' y ,  a  t y a k o ,  o s o h i s t e m i  : u * o . * y .
P d ‘.v, g 13.n i  p r z e c i w  n i i e y  p o d p i s a n e m u  ą a p . » h ‘' 0» ' ęy .  
d ' a  •. g .  h - d y  z c z j r n c o a ę i  s w .  j e r  w * a r  s ą d z e n i  u  

H - . d / r .  i ł ł o w a k ą  1 j e n  i n t e r e  *anii  z d a j ą . -   ̂o p t e  
»y. r*Wą , n a y t h i u f a n i e y s z e  p r a n y  t - . g o r i i w o ś c i  o d  

P“.y V  .o.TTi-ó ś w i a d e c t w o  , '  1 n i ? j a c  w  p o g » > o w i u  w i a  
donn , ć  d i . k h .  is.ą W B z e i k i f i k c z . -  ".o* » 1 s wo i c  h  t u d z i c z  
o b r ó i o  , .3 u w e g o  g n  -za  dc- j- ^  w ę s . z ł e ę p  t a k ą ż  
•*Tią w K o m . i i i s s y i  N a / w ^ ż  «. ;>'■ U k a z e m '  d la  i n t e -  
>e ' » ó w  R a ł ż i - i  i ł ł o w « t f i « h  -n.**’. ^ c e / o i f e v , s p o d z i e w a  s i ę  
* ' * p t o n n i e  z « s i u ż  <5 c .. u i i c * — - o i e w i d z i  ' p o b u d e k  o d  
p g v- i s w i - n u  , p o  *. *.  g ó i e  .-ił i . : u ć o n e  p r z e c i w  sob ie  
C i ® i ń i d ł a  i r a ź .  n i a  u a z u  J’ i . b H c . ' m  soi  w a j e m n e m i  c y -  
A* va>hi « p r s w  c z y n  hsi',1 w .  k , m a j ą c  w ł « * n ą  s p o k o y *
11 ś ć  i n i > i t i o o s ć  za  aaynto* n i e y z z ą  p r z e e r w  p o t w a -  
r ^ ‘ii t a r c z ą  —  U la  t e g o  ii t e m  k o ń  z a .  o d p o w i e < ; ź  
h  ;b.; w y ś e y  r z e c z o n e  t i t u i o  R o n i a n i f  » t o  , ż y c z y  
P  t  -w ? e m u  p o d o b n i e ż  ł a t w e g o  p r z e d  t-.-mi d o  k>-go
1,1 ż  ć  b ę d z i e  u s p r  w i e d i i w i e n i a  s i ę  , a . I r u g i e g o  o a y -  
P o a , / ’ n p r . - . a a  , a b  ; g d y  n i i e y  ‘ p o d p i s a n y  ' b ę d z i e
* d - w , i ł . p.  Z e d  K o m n i s - y ą  s p r a w ę  z  c z y u n c ś c i  t w  i c h  
t h r Z \ {  e  W.-8 a t k i m  a ł - z p g ó l o . m - o a . o b i ś c i e  p r z y p a t r z y ć  
^  ą - i z  c  w .  ii t e  w  j k t n . K Ó l w i e k  p u n k c i e  n a u e .  z e r -  
bpk d ó b r  S u ł . c e s s o r k > ‘ i u b  m t e r e s s a  j e ? r e a l n y -■ h  w i e -
* * c d i  zmierza ły  -  G z M i  p r * e r vw p i e  obu t y m  ąt ro-  
*  m d o u o d n e m i  i u ż y t « c * n e i n i  h y ł v .  U a t  w  B i a ł y m -  
V ('ku  i g i 5  a u g u s t a  31  d n i a .  J a n  C h o d ź k o  P r e z y d e n t

^ ą d u  G 1 iż M  _ 0
R ku  i S i c  m s i a  a u g u i t a  3 t  d n i a  P r z e d  o ą -  

( i  ó w . t y m  1)  f a r t .  ż  O b w o d u  B i d  k o m p l e t  z o -  
«• b „u-,,  I ł - ,  a r t  i a k o  w.  t:z ' Si e  w a k a c  v i n  ym s k ł a d a ­
j ą  J  { ? ■  * * ”  C h - M ź k o  P r e -
* v d r - , t  a ^ t h i  G ł ó w  G u o e r .  M m . k i e y ,  n i . . , e y , z e  o -  
* ‘V . .  ; / e . „ e d „  s u t  p o d a ł .  A s s e a o r  A r c i m o w i c z  J e s t  
^  ó .  a c h  p o ś w i a d c z a  S e k r e t a r z  J a n  K d u z y ń s k i .

2 . A n / o n i  Ł - p p a  P r e z y d e n t  G r o d ? k i  0 «* m.  J a n  
C v . i h a W i e c * ,  S ę d z i a  Z  W i l t ń . ' ,  J ó z e f  W r o t n o w -  
• ’« P i - a r z  G / o d i  T r o c k i  ,  F r a n c i s z e k  R y c h l i k  Sę-  
d ł  - G r t  d  w v  W i l k o m . ,  K a z i m i e r z  M a c * y ń > k i  S ę d z i a  
Gv i z -.Vib'iV A n d r z e y  B o b r o w i c *  S ę d z i a  G r o d o w y

**tu Z a i l e  v .  , T , ,
O z n a y m u i e m y  t e m  n a s z e m  , U r z ę d o w y m  , o b -  

J Ó e s i c / e r o  li t e m ,  i ż  w  ś k u t e k  ' * j y r<’ k u  ^ d u  ^ ł -  
W  i e u  a  D e p a r t ,  w  s p r a w i e  K r e d f i o r o w  z  W  

^  F e l ,  v a n e m  H u - ń k u ń s k i m  S z a m b ,  b  d w o r u  P o l .
1 i e g o  K u r a t o r a m i .  W r o k u  o m i n i o n y m  I g i ą ,  8 ^ * 7
d  z a p a d l e i t n  t a x ę  . i E x d y w i z y a  r o m ę t t l o s .  1 Ł u b ł a n -  
Ł' s i p o w s k i r y .  G r o t o t c m r . k . e y ,  *  e t t y n e o o y a . m i  f o l w  
^ R i r ,  i r i . i s z y c h  r u c h o m y c h  . t u d * . e z  s u m i n o w n y c h  
d e b i t o r ,  w l w n i c t w  w P . , «  O s . m i a n :  l e z ą c y c h  p r z e -  
t n a , .7 „ a c . g c . M y  U z ę d n i c y  w  k o m p l e c i e  t ś m z e  W y -
* ° k i r r n  o z n a c z o t i e m  2S n i e d z i e l  c z t o - r y  o d  d a t y  r u-  
n i e y ł t , . v  d o  t e v ź -  Ł u b i a n k i  n i e z a w o d n i e  z i e d z i e m y —  
I  iako , u i  p o  » a , z ł v m  p i e r w s z o  - z i a z d o w y t n  w y r o k u ,  

s ą d z e n i a  o c z e w m c i *  s p r a w y  p r z y p t ą p i e n n y  A -  
®pby w i e c  o t e i n  K r e d y t o r o w i e  1 F e l , c y a n  B i e n k u n -  
sit> D e b i t o r ,  t u d z i e ż  i e g o  K u r a t o r o w i e  W  W -  R M « i

Mam honor uwiadomić JW. W. 3P. niżejr 
podpisany , że w kamienicy JP. Grunerta pod  
N 2 x nie daleko Ostreybramy na Zamkowey  
ulicy założyłem z  naylepszemi w ygodam y-  
dla przyjezdnych podruznych mieszkanie pod  
nazwaniem Hotel de 1 Europe w którym pokoje.
staynie, stoł i różne trónki za naypomierniey-  
»zą c e n ę ,  zawsze w gotow ości utrzymy wac b g -
dg —•  Łaskawie się polecam

T. J. Chretien,

D en  H .  H .  D u r c h r e i s e n d e n ,  h a t  d i e  Eheu
n^des unterzeicheader anzuzeigen, das ich m  
dem Hause de* H. G ru n cr t , N r o  s i »ohnwett? 
des Scharfen Thor . so genannt O strobram a  .  
auf der Schloss Strasse , ein Gasthaus unter dem  
Nahmen Hotel de I’ E u rope , gantz beqwem e  
Zimraec.Staliung. &.» guten Tiscli, allerhand
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Getriinke' w o r  ein billigen preiss e ingerich t 
b e r e i t  hal te ,  und desfafls empfehle.

T . J. C hre tien

J ’ai l’ho n n eu r  d’annoncer , que dans la maison 
de M. G ru n e r t  N ro  2 1  pres la  p o r te  appel­
lee O strobram a , a l’Enseigne de V H otel de 
1’E u ro p e  , M M . Les V oyageurs oil e trangers  
p u r r o n t  t r o u v e r  un lo-gement commode* avec 
1’E cu r ie  &. ainśi que la tab le  les d ifferen- 
te s  boissons q u ’on d e f i re ra i t ,  le to u t  a un 
p r ix  t r e s  M odique.

J. Jean C hre tien .

5 W  do m u  A l e x a n d r a  S łuck iego K u p c a  i O- 
b y w a te l a  Wileń:  w m ie ś c ie  Wilnie na Z a r z e c z u  
p o ł o ż o n y m  , ki lka a parta m entó w  , z  p oko­
jami i s tancyam i meblow an ymi , d o  nich,  wedle  
p otr zeby  s t a y n i e ,  w o z o w n i e ,  m ie s ięc zn ie  lub  
r o c z n i e ,  w o ln e  są d o  n a ię c ia ,  a browary go-  
r z a ł c z a n y  i p iw n y  z miedz ią  i wszelkiemi na­
cz y n ia m i  d o  nich n a l e ż ą c y m i , roc zn ie  do zaa-  
rę d o w a n ia  są wolne,  k t o b y  sobier ż y c z y ł  wziąć  
w najem,  dla umówien ia  się o ceng i warunki , 
d o  mugrab iego  w t e y m ż e  d o m i e  Słuckiego mie* 
sekaiącego,  ma się udać.

1 .

g. N i ż e y  podpisani  po zeys’ciu K azi m ier za  L i ­
p i ń s k i e g o ,  p rz e z  r e z o l u c y ą  Magistratu Wileń.  
d.  4  xbra 1 8 1 4  roku nastałą ,  z a t w ierd zo n ą  w y ­
rok iem Sądu G ł ło  2go Wileń.  Depar tamentu  d.  
9  marca 181 5 r o k u ,  oraz U k a z e m  Rządu  Gu- 
bersk iego  d. 18 juni i  t e g o ż  roku p rze zn a cz e n i  , 
n a d  mają tk iem p o z o s ta ły m  , i n i e l e t n i m i  j e g o ż  
d z iećm i  za O pie ku n ów ,  z  powodu,  że  JP a n o w ie  
E w a  pri m o  Sucliarzewska , p o ś le d n iey  L i p i ń ­
ska Matka  , oraz  Z i ę ć  j e y  Jan M in k i e w i c z  , 
za g a r n ą w sz y  papiery , i fundusze  p o  ze sz łym  
L i p i ń s k i m ,  na r z e c z  Sukcessorow p r z y n a l e ż n e ,  
wwigkszey cz ęśc i  o n y c h  , p o d  u r z ę d o w ą  In-  
-wentacyą , i u rzą d z e n ie  d o d a n e y  opieki  , nie  
p o da l i  , owszem r ó ż n i e  o n e  zacierając , mimo  
w i e d z e  opieki , z  różnego tytułu Dejji toraini  
n ie w a ż n i e  staraią się dope łn iać  uk łady  , o j a k o ­
wą krzyw dę  m a ł o l e t n i c h  p r z e z  U k a z y  Z w ierz -  
c h n i c z e  d e te rm in ow an e  w k o n t y n u a c y i  zosta-  
ie  ś l ed z tw o  ; zapobiegając prze to  n i ż e y  podpisa­
ni , i dogadzają c  obowiązk om na s i eb ie  w ł o ż o ­
ny m  ostrzegają w szys tk ich  jenera ln ie  D ebi to row ,  
i mających interessa z  g ł o w y  z e s z ł e g o  Kaz im ie ­
rz a L i p i ń s k i e g o ,  iżby o  nic z g o ł a ,  z  L i p i ń ­
ską Matką , i Z i ę c i e m  M iń k ie w lcz e m  bez  w i e ­
d z y  n iżey p o d p i sa n y c h  , układów c z y n i ć  nie  
w a ż y l i  się , o w s ze m  w sze lk i e  za w in ie n ia  na  
rz£,~z Sukcessorow p r z y n a l e ż n e  r a c z y l i  przed  
oj^reką odkryć,  —w W j a k o w y m  celu zamiescza-  
ią c  p ub l iczne os trzeżenie ,  one własną ręką p o d ­
p isu je m y 1815  augusta 50  dnia. M a c i e y  P a w ło ­
wski B. M. W. J a n  H o łu b o w icz .

3.  C e b u ly ,  kw ia ty  r ó ż n e ,  d r z e w e k  w i s z n i o -
w y c h  , i ś l i w e k ,  t o p o l i  b a l s a m ic z n e ,  ró ż e ,  bez,
agrestu  , p o rze cz e k  . truskawek , w  dwuch ga­
tunkach d o  prze sadz en ia  są w  o g ro d z ie  JPan i
F f io b en o w ey  zn a n y m  na P op ław ach  d o  sp rze ­
d a n i a ,  t a k o ż  kanarek u c z o n y  kurantowy,  i szp i­

ce,  je że l i  kto o c h o t ę  ma k u p i ć ,  niech się zgło­
si d o  Aktorki  d o m u  pod N r e m  1553 mieszka* 
j ą c e y  ; są i pokoje do najęcia.  D a t  w Wilnie 
septembra 1815 roku R o z a l ia  F r o b e ń o w a j  te­
raz  Sołecka Majorowa.

g. W roku j e s c z e  i g i g  j uli i i  dnia Zeszły  
D om in ik  B oh u s ze w icz  M ą ż  n i ż e y  piszącey SJ§ 
z  p o w o d o w  s łu sznych  w y d a ł  mnie  Obl ig  wła* 
sn o rę c zn y na  summę i 5, o o o  z ł ł .  z ew ikcyą na 
ma iątk u  swoim Swiranach.  pos le dn iey  w tymże  
roku nowembra 2 4  dnia z p e w n e y  umowy p0 ' 
stępując s y n o w i  swoiemu Jgnacem u BohuszeW1' 
Czowi,  posessyą t e g o ż  maiątku przyją ł  o d  h l6‘ 
go D o k u m e n t  na 9 , 0 0 0  z ł ł .  z obowiązk iem z a' 
płacenia  t e y  su m m y ,  komu b ę d z i e  zapisań®, 
i a k o ż  i ta kow ą summę t e n ż e  D o m in ik  Bohu­
szewicz  mnie  Z e n i e  swey prawnie  zap isa ł ,  któ ­
rych obu sum z p r o c e n t a m i  p o m ien io ny  Sńk* 
cessor Ignacy B o h u s z e w i c z  S ęd z ia  Graniczny  
Z aw i leysk i  mnie  n ie o p ła ć iw s zy ,  g d y  takowy  
rfiajątek Swirany ewikcyi  u l e g ł y  n a  ubl iżenie  
p ie rw szośc i  d łu gu  m n ie  n a le żn eg o  obciążać  z a* 
cz y n a  , mam za o b o w i ą z e k  p r z e z  n n ieyszą  
aw izac yą uczyn ić  z a s t r z e ż e n i e ,  i ż b y  n;kt beZ 
op ła cen ia  n a d m ie n i o n y c h  sum z  p rocentam 1 
m ńie  n a le ż n y ch  w żadne układ y o majątek P0 ' 
Wyżey w y r a ż o n y  z  t y m ż e  P a s i e r z b e m  moim 
n ie  w c ho d z i ł .  * 8 * 5  fo k u  dnia  28 sierpnia- 
Barbara z M o ż e y k o w  B o hu sze w iczo w a .

1. R o k u  augusta 21 dnia n iż e y  podp*'
s a n y ,  c h o c ia ż  in  j u l io  za p i sa ł  manifest  w Są­
dzie  Z iem :  P tt u  Kobr: na \V. Józefa Karwow­
sk ie go ,  k tó ry  w P o w iec i e  f iobr,  z a s t ę p o w a ł  miey'  
see  Z i e m s k i e g o  K o m isa rza ,  a dzi s  w R z e c z J '  
cy również  w te m  celu —v. Z e  g d y  pomienioOy  
W. J ó z e f  Karwowski  przy  o d j a ź d z i e  swoim  
R z e c z y c y  m ia ł  z folwarku s w eg o  a rędow neg0 
p rzys łać  , za  prz edane  po kontrakcie  wódki  wia­
d e r  8 0 0  i w o ł o w  4 0 'ukraińskich k a r m n y c h ,  8 
gdy  p r z e z  swych  s łuż ący ch  s z l a c h t  dwóch,  przy'  
słał  w o ły  s c h u d ła ,  k a le k ie ;  m ał e  t u t e y s z e ,  * 
p o ło w ie  cen ie  n i e o d p o w i e d n i e —w O świadczy ł  s1? 
umiarkować  w zględe m c e n y  uczc iwie  w e d le  war- 
t o ś c i , a p r z e d a ż y  o n y c h ,  e t ia m  y r y ż e y  cho<-' 
b y m  i po  dukacie  u tra c i ł ;  z ch ęc ią  uzupełnić# 
i u s a ty s fa k ćyon ow ać  się b e z k r z y w d n i e  pragnf'  
L e c z  jak uważam z l is tu  pisanego (  a odebrane-  
p o  p o w ro c ie  moim z  K r e m i e ń c z u k a )  od V" 
K a r w o w s k i e g o ,  ż e  n ie  myś l i  o d s tęp o w a ć ,  a trzy­
mać wy danego  sob ie  obl igu , k tó ry  j e s t  wsp*1" 
t y  wielu d o w o d a m i- -*  ż e  nie  j e s t  z  rgkodaV'  
n e y  summy w y n i k ł e y  —- Z a t e m  jeś l iby chci®1 
c z y t o  prz e le w  kom ukolw iek  uczyn ić  ,  lub wska' 
zać d o  j a k ieg o k o lw iek  o n y  d o k u m e n t  uzy sku*  
za n ie w ażn ą  o g łaszam  i z a p ła c i ć  b e z  konwikcj*  
n ie  b ę d ę  m óg ł ;  bo j e ś l i b y  u c z c iw ie  s k o ń c z y ć  fli® 
ch c i a ł  W.  K a r w o w s k i , w mscu o c t o b r z e  term i­
n ie  d o  15 dnia  — w ułożeniu się d o m o w y m ,  t edy  
wyświec ić  całą  r z e c z ,  i p o w o d y  nieomieszkafU  
i po wsystkich  j u ry z d y k cy a c h  d o w i e d z i e  s i ę , 
t e m  p o s tę p n o ść  i sprawiedi iwość s ięgać nie  za­
niecham,  a t y m  czasem i p r z e z  K ur y er  Lit :  pu­
b l i c zn ie  o św ia d cza m  się n a y s o l e n n i e y  Mińskiej’ 
Guber: B o b r u y s k ieg o  P t t u  O b y w a te l  Deput®t 
J* Hry n iew icz .


